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Pensie urzędnicze wobec 
wzrostu drożyzny. 


Piękne przyrzeczenia rady ministrów. 


WARSZAWA, 29 czerwca. (Pat| komisję statystyczną w sposób, 
Prezydjum rady ministrów .komu | wykluczający wątpliwości co do 
nikuje: Całą troską rządu jest do-|rzeczywistego wzrostu drożyzny 
stosowanie uposażenia urzędnik.| Wobec takiego stanowiska w 
państwowych do wartości cen| stosunku do słusznych postulatów 


rynkowych, co dowodem jest wy państwowych, rząd nie może żad- 
płacenie zaliczki 28-procentowe- | ną miarą usprawiedliwić samowol 
go dodatku drożyźnianego. Rząd, 
idąc dalej w tym kierunki, posta- 
uowił spowodować bezzwłocznie 
przez komisie drożyźnianą przy 
G.U.Z. ustalenie istotnego wzro- 


nego porzucenia pracy; pomimo 
tego zaszły takie wypadki. Rząd 
wydał zarządzenie celem zabez- 
pieczenia ciągłości pracy I zabez- 
pieczenia chętnych do pracy 
przed gwałtami niesumiennych 
Żywiołów. Przy tej sposobności 
rząd zaprzecza wszystkim pogłos 
kom, jakoby żywił jakiekolwiek 
zamtary pogwałcenia praw. naby 
tych przez robotników. 


- Królestwa rumuńscy opuścili Polskę. 


ŚNIATYŃ, 29 czerwca. (Pat). 


dowódca lwowskiego okręgu wo 
Pociąg, wiozący parę królewską. ejnnego gen. Jędrzejewski, przed 
przybył tu o godz. 3. O godz. 2 stawicieł ministerstwa spraw 
min. 30 przejechał granicę przez. wewnętrznych i delegat mini- 
most na Prucle. Opóźnienie sterstwa kolei żelaznych. 

przejazdu spowodowane zostałoj Ze Śniatynia wysłała para kró- 
tem, że niedaleko Chlebowic za-|lewska do p. Prezydenta Rze- 
paliła się oś jednego z wagonów. i czypospolitej depeszę, dziękując 
(W Śniatynie opuścili pociąg to- w serdecznych słowach za przy- 
warzyszący. „dostojnym gościom jęcie. . rzi 
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których inżynier Nowocin, zamie- 
szkały w Dębnikach | dyrektor 
ziednoczonych fabryk cementu zo 
stal! zabici na mlejscu, szofer Kas 
parzyk doznał złamania podsta- 
wy czaszki i stan jego jest bezna- 
dziejny. Jedynie żona inżyniera 
Nowocina została lekko ranna. 
Należy zaznaczyć, że na skrę- 
cle tym zaszło już kilka nieszczę- 
śliwych wypadków samochodow. 


WYSTAWA ROLNICZA 
W POZNANIU. 


POZNAŃ, 29 czerwca. (AW)— 
W czwartek, dnia 28 b. m. przed 
południem p. minister rolnictwa i 
dóbr państwowych zwiedził pier- 
wszą wystawę rolniczą. Ministra 
oprowadzali członkowie dyrekcji 
wystawy ( członkowie wielko- 
polskiej izby rolniczej. 

Minister wyraził swe pełne u- 
znanie w stosunku do eksponatów 
szczególnie dla bydła i koni. 


STREJK W LWOWSKICH 
WARSZTATACH KOLEJOW. 


LWÓW, 29 czerwca. (AW), — 
Sytuacja strejkowa w warszta- 
tach kolejowych nie uległa do- 
tychczas Żadnej zmianie. Pociągi 
odchodzą normalnie. Na linji Sta- 
nisławów — Stryj, na której na 
pewien czas ruch był przerwany, 
obecnie pracę podjęto. 
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Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem p. M. 


è Ogłoszenia: I str. i w tekście 1100 mk. (5 szpalt) 
Nekrologi 700 5 


Zwyczajne 
Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 50,000 mrH 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 530 proceni 
è u: zaś firm zagranicznych o 100 procent drożej. 4 
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Wielki erotyczny dramat 
w 7 aktach, z 


Asta Nielsen 


i Grzegorzem Chmara, 
wykonawcą Raskolniko= 
wa w rolach głównych. 
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Dookoła okupacji Ruhry. 


ENTENTA PODEJMIE 
ROKOWANIA. 


PARYŻ, 29 czerwca. (Pat) — 
„Petit Parisłen* dowiaduje się, że 
zażegnanie przesilenia gabineto- 
wego w Belgji fest równoznaczne 
z podjęciem rokowań między 
Francją, Belgia a Anglią w spra- 
wie zagłębia, Ruhry. 


WRAŻENIE LISTU PAPIEŻA. 


RZYM, 29 czerwca. (Pat) List 
papieża do kardynała Gaspariezo 
wywołał liczne komentarze prasy 
List papieża ma ogromne znacze” 
nie moralne, gdyż jest odpowie- 
dzią na stan duchowy całej Euro- 
py. przemęczonej konfliktami, — 
Jeśli Francja po tych słowach nie 
zmieni swej metody, zarówno w 
Europie, jak i całej Ameryce, wy- 
rosną wątpliwości, że Francja pra 
cuje dla pokoju świata. 


SANKCJE KARNE W LIM- 
BURGU. 


BERLIN, 29 czerwca. 
Francuskie wojska 


wkroczyły do Limburga, aresz” 
tując 10 obywatel! niemieckich f 
wysokich urzędników. Sanksja 
ta nastąpiła w odpowiedzi na a- 
resztowanie przez policję nic- 
miecką 2 robotników, którzy pre 
cowali dla władz okupacyjnych. 


DRZEWO DLA FRANCJI. 


BERLIN, 29 czerwca. (AW). 
Komisja madreńska zakomuniko” 
wata rządowi Rzeszy, iż wobec 
zaległości niemieckich dostaw 
drzewa (stwierdzonych aktem 4 ' 
dnia 26 grudnia 1922 r.), postano" 
wiła w obwodzie Trewir wyko” 
nać wyrębu na ogólną ilość 50 
tys. metrów sześciennych drzo. 
wa na rzecz Francji. 


MOWA POLITYCZNA KAN- 
CLERZA CUNO. , 
BERLIN, 29 czerwca. (AW). 
Kanclerz Rzeszy, dr. Cuno, wyje 
chał dziś przed południem da 
Bremy, gdzie w sali izby handlo” 


(AW).|wej ma wygłosić mowę pole 
okupacyjne ltyczną, 
zwa, © 


Tichon zmienił front, 
MOSKWA, 29 czerwca. (AW).|mem odrzekł się akcji Kontrre« 


Patryarcha Tichon, 


w wywia-;wolucyjnej. O odbytym soborze, 


ZNACZENIE TARGÓW 
WSCHODNICH. 


KATOWICE, 29 czerwca. Pat. 


dzie, udzielonym korespondento- |który go potępił, wyraził się pa” 
wi „Izwiestji* oświadczył, że w tryarcha, że sobór mie miał do 
więzieniu traktowano go łagod-'tego prawa, nie wysłuchująg 
nie I dobrze. Obecnie stoi na sta- przedtem oskarżonego i że wober 
nowisku sowieckiem, a tem sa- tego wyroku soboru nie uznaje. i 
c O z 


Lojalność ewanglelików wołyńskich wobec Państwa, 


ŁUCK, 29 czerwca. (Pat). Z|wojewody wołyńskiego I wyż-| Wczoraj odbyło się tu zebranie 
inicjatywy superintendenta gene-|szych przedstawicieli władz na przedstawicieli  kupiectwa ślą- 
ralnego, pastora Bursche, który| Wołyniu, zapewniają p. wole- skiego, na którem prezes targów 
wizytował kościoły ewangielic-|wodę o swej lojalności wzglę-, wschodnich p. Turski wygłosił 
kie na Wołyniu, odbył się w Łuc-ldem państwa polskiego, którego „referat, ilustrujący znaczenie tar- 
ku wiec delegatów  kolonistówysię czują prawymi obywatelami ilgów we Lwowie. Referent wska 
niemieckich przy udziale wojewo |ślubują mu wierność | proszą p.|zał, że targi kijowskie, urządzo- 


as 
kontrrewolucyjnej _ działalności, 
to powinien uznać słuszność wy* 
wodów soboru. Jeśli Tichon na* 
dal uważać słę będzie za patry4 


PRASA MOSKIEWSKA O 
UWOLNIENIU TICHONA, 


MOSKWA, 29 czerwca. (Pat). 
Prasa mosklewska ogłasza sze- 


dy wołyńskiego p. Srokowskie-|wojewodę, by wpłynął na pod- 

go i kuratorjum szkolnego. władne organy, aby względem 
Uchwalono rezolucję: „Zebranilewangielików na Wołyniu stoso” 

na wiecu w Łucku, w liczbie 400,|wały zasady konstytucji, która 

delegaci kolonistów  niemieckich|tchnie duchem tolerancji i rów- 

ewangelików, których liczba się: |nouprawnienia*. 

ga 75,000, wysłychawszy mowył w.. 


Prasa gdańska potępia ostry 
ton noty Sahma, 


GDAŃSK, 29 czerwca. (AW). 
Zwrot noty senatu gdańskiego, 


ska była słuszna, jednak ton no- 
ty gdańskiej był niewłaściwy. za 


wysłanej do rządu polskiego w {ostry | pozostawiał wiele do ży- 


związku ze sprawą wydalenia 


16 obywateli gdańskich z granic 
Polski, wywołał w tutejszej pra- 
sie jednolite komentarze. Jak się 
spodziewać należało, prasa nie- 
miecka twierdzi, iż sprawa Gdań- 


zręczności 


czenia, 

Prasa gdańska, która bezwzęlę 
dnie jest na usługach senatu, przy 
pisuje obecny stan rzeczy nie- 
wice - prezydenta 
Sahma. 


” 


Śmiertelny wypadek samochodowy. 


KRAKÓW, 29 czerwca. (AW). 
Dziś zdarzył się cieżki wypadek 
automobilowy na drodze z Mogi- 
fan do Zakopanego. Szofer samo- 
ehodu. który znajdował się na o- 
trym skręcie szosy. widząc nad- 
łeżdżający z drugiej strony samo- 


chód f motocykl, skręcił nagle w 
stronę rowu, chcąc dać drogę nad 
jeżdżającym i w ostatniej chwili 
dojrzanym wozom. Wskutek na- 
głego szarpnięcia, samochód wy* 
wrócił się i ciężarem karoserii zo- 
stały 


ne przez rząd sowiecki, sprzeda- 
wały pod różnemi firmami $o- 
wieckich kooperatyw wyłącznie 
polskie towary. Drugim również 
wielkim odblorcą jest Turcja, któ 
ra swoje zapotrzebowania pokry- 
wa w Polscę. 


CRACOVIA — CZARNI 2 : 0. 
„Mecz „Cracovia“ — „Czarni“ 

we Lwowie zakończył się wyni- 

kiem 2 : 0, na korzyść pierwszej. 
Kornerów 3 : 1. 


ZBRODNIA POLITYCZNA 
WE WŁOSZECH. 
NEAPOL, 29 czerwca. (Pat)— 
Indywiduum, którego tożsamości 
nie stwierdzono, ranił nożem w 
brzuch wice-prezydęntą izby de- 
putowanych. 


POWSTANIE W CZARNO. 
GÓRZU. 


RZYM. 29 czerwca. (Pat) — 
Dzienniki donoszą, że w Czarno- 
tórzu w rocznicę aneksji kraju 
przez Jugosławię, czarnogórcy t- 
rządzili powstanie. Podpalono kil- 
ka kościołów è pomordowano 


przygniecione 4 osoby, z! księży, 


reg wywiadów w sprawie oswo* 
bodzenia  patryarchy Tichona. 
Metropolita Antoni powiedział, że 
jeśli Tichon szczerze żałuje swej 


NIEMIECKO-ESTOŃSKIE 


archę, to odpowiedź jego należy 
uznać za fałszywą. Obowiązkiem 
Tichona jest wyrazić żal także 
wobec cerkwi. 


STAN ZDROWIA PASICZA. `. 


ROKOWANIA HANDLOWE. | BIAŁOGRÓD, 29 czerwca. — 
BERLIN, 29 czerwca. (AW) —|(Pat). Stan zdrowia Pasicza jest 
W związku z przyjęciem nowego zadowalający. Morderca zeznał, 
posła niemieckiego w Rewlu, TOZ- że działał z pobudek osobistych 
poczęły się Ca zp ski Leżą 

tacje niemiecko-estofńiskie nad u- « 
regulowaniem szeregu kwestii w| IX ZJAZD WCIK'A. 
sprawie szkód wojennych, oraz! MOSKWA, 29 czerwca. (AW). 
zawarcia umowy handlowej. Ze Dziś nastąpiło uroczyste otwar- 
strony niemieckiej przewidziane |cie w Kremlu druglej sesji dzie- 
jest pomyślne ukończenie tych | wiątego zjazdu „W. C. I. K'a“. 
obrad. Obec byli przedstawiciele 


korpusu dyplomatycznego. Obra< 

SZATLDWE W GDAŃSKU |dy rozpoczną się dnia 30 b. m, 
A MARKA NIEMIECKA. JĄ 
GDAŃSK, 29 czerwca. (Pat)—| KRASSIN NIE WRÓCI DO* 

Wczoraj odbyło się w Gdańsku 0- LONDYNU. 

raz na przedmieściach kilkanaście/ 
zgromadzeń, zwołanych przez, Biuro Reutera donosi, że jest rze* 
partje socjal-demokratyczną. —jczą mało prawdopodobną, ab$ 
Wszyscy referenci stwierdzili, że Krassin, który wyjechał do Mo* 
katastrofalne przesitonie w Gdań. skwy, wrócił do Londynu w cha- 
sku spowodowane jest wsnpólno- rakterze przewodniczącego misję 
ścią waluty Gdańska i Niemiec, handlowej, ` nigr. 


LONDYN, 29 czerwca. (Pat). 


Pa 


„ły y 


karykatura wyborów. i parlamentaryzmu. 


Trudno inaczej nazwać pro-jinne grupy. A to na mocy usta- 
jekt reformy wyborczej, który | wy wystarcza do zdobycia potęż 
ułożył 
Bianchi į którym obecnie się zaj-| da im mocną podstawę aż do no- 
muje komisja parlamentu włos*:iwych wyborów. 
kiego, Istota jego na tem polega,| W projektowanej ustawie obok 
że parlament ma niebyć właści-| hoinego premium dla najsilniej- 
wą reprezentacją  'wszystkich| szego stronnictwa jest też druz- 
stronnictw w kraju, lecz wyraź-|gocząca maczuga dla' słabych 
ną jej falsyfikacją na korzyść tej grup. Muszą się one ratować w 
grupy, która na wyborach zdo-|ten sposób, iż będą do akcji wy- 
była najwięcej głosów. Cały kraj borczej tworzyć ścisłe bloki. 
stanowi jeden okręg wyborczy. Ze stanowiska teorji parlamen- 
a obywatele głosują na listy. Ta tarnej pomysł Bianchiego jest 
z nich, która zdobyła większość. wprost monstrualnymm. Dotych- 
choćby względną, otrzymuje |czas uchodziło za pewnik, że par 
dwie trzecie wszystkich manda- | lament powinien najlepiej, najdo- 
tów do izby deputowanych. zaś kładniej odtwarzać opinję kraju, 
pozostała trzecia część idzie do, być jej wierną reprezentacją. 
proporcjonalnego podziału po-|Prolekt faszystowski zrywa z tą 
między wszystkie inne grupy:,. |zasadą. Atoli w takim razie za- 


Gr US 


7 


|Jnnasenia sta 
Lnaczenie 


' w Polsce. 


przyjaciel Mussoliniego |nej i jednolitej większości, która| Brak dróg Komunikacyjnych w zbędniejszym potrzebom miejsco- 


|Polsce, a w szczególności w b. za- 
iborze rosyjskim, daie się zauwa- 
(żyć wszędzie. Z chwilą odrodze- 
[nia się Polski na gruzach trzech 
jzaborczych mocarstw fpo złącze- 
Inin naszych dzielnic. społeczeń- 
stwo Rzeczypospolitej winno mieć 
za jedno z główniejszych zadań — 
organizacje środków komunikacvi 
nych dla rozwoju przemysłu i han- 
(diu tak wewnętrznego, jako też I 
„stosunków handlowych z krajami 
Europy i pozostałych części świa- 
ta. To też widzimy, że stalą troską 
rządu polskiego jest zwiększenie 
(sieci komunikacyjnej w kraju, do- 
j wodem czego służy zamierzona bu 
|dowa przez prywatne konsorcja 
| kilku kolei żelaznych, które mają 
połączyć zagłębia węglowe dą- 
browskie i śląskie ze stolicą, Po- 
morzem i granica południowo- 


W warunkach parlamentaryz-| pytać wolno, jaki sens ma wo- |wschodnią, Wychodząc z założe- 


mu włoskiego rzecz się przed-| góle rola parlamentu na tak kary” | 
Wszak u-| 


stawia tak, iż grupa zwycięska: katuralnej podstawie. 
otrzyma 356 mandatów, a Sawa bb. yo za absurd, gdyby 
tą t j. 179 mandatami mają się|parlament wychodził nie z wy- 
podzielić grupy opozycyjne. O- borów, lecz z nominacji zwierz- 
czywiście przy takim systemie; chnika państwa, 
jest prawdopodobne, a nawet nie-| poziom umysłowy | wartość 950- 


choćby nawet|Z!uzi Polskiej“, 


uniknione, że owa trzecia część | 
mandatów. przeznaczoną dla 0-| 
pozycji. będzie reprezentowała! 
ogromną większość głosów, 
| W projekcie tym podporząd- 
kowano wszystkie względy i za- 
sady demokratyczne dążeniu do 
mocnej większości parlamentar- 
nej, Ta grupa, która w wyborach, 
okaże przewagę, dostaje popro- 
stu niebywałe premjum — otrzy- 
muje z mocy ustawy większość, 
która wcale nie odpowiada jej 
stosunkowej sile w kraju. 
Mussolini tą drogą spodziewa 
sie utrwalić swe rządy we Wto- 
szech przynajmniej na przeciąg 
jednej kadencji. Faszyści z pew- 
nością nie są najliczniejszem 
stronnictwem, lecz mają spręży- 
stą organizację i rząd w swych 
rękach. Mogą więc rachować, 
że uzyskają więcej głosów, niż 
t 


Tichon na 


MOSKWA, 28 czerwca. (AW).] 
Oświadczenie Tichona ogłoszone 
w pismach t przejście jego na stro 
nę bolszewizmu wywołały wielkie 
wrażenie wśród kół rosyjskich. 
Autorytet jego i popularność za- 
X R r 


} 


BERLIN, 28 czerwca. (AW). —| 
Według informacji z kół wtajem- 
niczonych przybyło 27 b. m. do 
Berlina 2 wybitnych członków III) 
międzynarodówki, celem wejścia 
w kontakt z przedstawicielami 
niemieckich organizacji skrajnej 
prawicy. Wśród tych organizacji 
daje się zauważyć coraz wyraź- 


— zza Z NL 


„Les excrements se touchent“ 


bista jego członków zyskiwały 
na tej zamianie. Czem wogóle 
ma być parlament, o ile przesta- 
nie być reprezentacją ludności? 
Przócież nie zebraniem najrozum 
niejszych lub najbardziej wyro- 
bionych ludzi. A jeżeli jego rola 
ma polegać na stałem potwier- 
dzaniu tego, co dyktuje rząd, to 
pożytek jego wydaje się conaj- 
mniej problematycznym. 

W każdym razie Włochy po- 
dejmują ciekawy eksperyment i 
dają Europie widowisko, godne 
uwagi i rozmyślań. Najbliższe 
wybory będą dla przeciwników 
faszyzmu egzaminem ich wyro- 
bienia i sprawności organizacyj- 
nei, gdyby bowiem powstał moc- 
ny blok opozycyjny, mógłby u- 
datemnić zwycięstwo faszyzmu 
i dla siebie zagarnąć dwie trze- 
cie mandatów. J. Mazurski. 


wolności. 


równo w Rosji, jak i zagranicą u- 
ważać należy za przekreślone. — 
Tichon po wyjściu z więzienia za- 
mierzą jąkiś czas pozostać w Mo- 
skwie. )racy duchownej praw 
dopodobnie nie powróci. 


niejsza tendencja w kierunku 
współpracy z komunistami 
mieckimi, przedewzystkiem w za- 
głebiu Ruhr. 

Na tem tle dadzą się wyjaśnić 
rozruchy komunistyczne w Gel- 
senkirchen» jak również ostatnie 
oświadczenie Radka-Sobelsona na 
cześć nacjonalisty Schlagetera. 


hie- | 


nia, że drogi wodne wewnętrzne w 
Polsce winny być uważane przy 0- 
ibecnvch warunkach za ważny 
czynnik rozwoju ekonomicznego w 
krain, sfery rządowe i społeczne, a 
(w pierwszym rzędzie „Liga Że- 
popierają również 
projekt budowy kanałów wo- 
dnych, które także łączyłyby wY- 
żej wymienione zagłębia z ośrod- 
kami przemysłu i głównymi trak- 
tami wiodącymi poza granice na- 
szego kraju. Wobec jednak braky 


Y 


I] 


i 


Nr, :76 


ikacji wodnych 


tbudowlane 280.000.000 ton. Prze- 


— j — 


myst chemiczny 240,000.060 ton. 
Przemysł drzewny 2,912.000.000. 
Produkty spożywcze  74,000.000 
ton. Inne 100.000.000 ton. — Razem 
7,594.400.000 ton. 

„potrz Gdyby tylko dziesiątą część tej 
wym przy najmniejszym nakła”zie ogólnej cyfry ładunków otrzymały 
kapitału, nie były i nie są oczywi- |do przewozu na Wiśle wszystkie 
ścię w stanie zaspokoić iw setnej |razem wzięte istniejące mrzedsię- 
części zapotrzebowań dotyczą- |biorstwa żeglugowe, to praca ich 
cych transportowania ładunków, | zapewniona byłaby na szereg lat. 
jakie stawiane są przez przemysł, | Dodać do tego należy miliony ton 
handel į rolnictwo. i towarów, przewożonych tranńzy= 

Co gorsza, zawdzięczając maco- | tem z państw ościennych. omijają- 
szemu traktowaniu przez zaborcze cych nas z powodu braku środków 
rządy potrzeb żeglugowych Wisły |przewozowych. W tych przewó- 
i wobec tego, że przedsiębiorstwa |zach Polska, leżąc w punkcie prze 
żeglugowe nie cliciały przystoso- |cięcia linii komunikacyjnych Euro- 
wać się do wymagań transportu, py, winna i mogłaby wziąść udział 
utarło się ogólne mniemanie, że Wi bardzo wydatny. 
sla, jako Środek komunikacyjny | Posiadając linie wodne: Rz. Wi- 
nie przedstawia wielkiej wartości. |sła i dalej kanały Bydgoski 

Jest to niezgodne<z rzeczywisto | Dniepro-Bugski i NarewAugustów 
ścią. c s h jski, winną ona stać się zbiorowi- 

Przed wojną światowa Wisła u- |skiem i punktem  rozdzielajacym 
regulowana w obrębie posiadłości | dla towarów. idących z zachodu i 
b. cesarstwa niemieckiego była już | wschodu, południa I północy Euro- 
znacznię wyzyskana dla żeglugi, py, 
prasi ja on i na 

w na tych dystansach był powa | 
żny. Wisła w zaborze rosyjskim /SFERY HANDLOWE WOBEC 
nie była uregulowana (prób robót, PROBLEMATU ODSZKODO- 
dnapiych i EG wd sie ae WAŃ. 

Ży brać w rachubę), a jednak od- WEF PR 
bywał się na niej mniej wiecej PARYŻ, 26 czerwca. (AW). 
ruch prawidłowy statków i berli- | tka oea CA że 
nek na dvstansi a! — Przewodniczący angielskich zwią 
I A |zków handlowych, Artur Balfour, 


Czerwony Krzyż—Szylno (grani- 
ca pruska). Słabszy ruch był w 
górę rzeki na linji Warszawa—San 
domierz. 

Przechodząc do czasów obe- 


kapitałów i przedsiębiorczoś :i, nie | cnych, należy zaznaczyć, że 


zbędne nowe drogi wodne znajdu- | 


ja się narazie w stadjum projek- 
tów, 

Pozostaje przeto wyzyskanie 
istniejących naturalnych arterji 
wodnych, to jest rzek żeglownych 
ispławnych. Do nich należą w 
pierwszym rzędzie Wisła z dopły= 
wami Bug, Niemen I Prypeć. 
Główniejszym szlakiem wo- 
dnym iest oczywiście szlak War- 
szawa—Gdańsk, pozatem górna 
Wisła od Warszawy do Krakowa 
ipołączenie przez rzekę Czarną 
rzemszę z zagłębiem dabrow- 
skiem į wielki szlak wodny Wista- 
Bug, mający pierwszorzędne zna- 
czenie w handlu Wschodu z Zacho 
dem.'a obecnie już odgrywający 
główna rolę przy wywozie na- 
szych bogactw leśnych. 

Na szlaku Warszawa—Odańsk 
operowały dotąd drobne przedsie- 
biorstwa żeglugowe, rozporzadza- 
ce małymi środkami przewozo- 
się przeto 
ilo- 


wymi i zadowalające 
rzewozem w nieznacznych 


kami osobowo-towarowymi, oraz 
ładunków masowych berlinkami 


holowników. 


Dotychczasowi przedsiębiorcy 


jżeglugowi mało zasobni w Śro ki 


finansowe nie mogli osiągnąć nale- 
żytego wykorzystania rzeki Wisły 
przez prawidłowy rozwój drzewo- 
zów wodnych zapomocą ustalenia 
stałych kursów towarowych pó- 
między Warszawa I Gdańskiem i 
rozwinięcia operacji przeładunko- 
wo-składowvch niezbędnych dla 
całokształtu transportu, a uprawia 
iac jedynie krótkowzroczną polity= 
kę zadośćnczynienia tylko najnie- 


ściach pasażerów i bagażu statka- | 


spławem częściowo przy pomocy | 


1. Państwa ententy poważnie 0- 
mawiały kwestię umiędzynarodo- 
‘wienia Wisły, w myśl dania mo- 
żności swym sferom finansowym 
przeniknięcia handlowego na na- 
|sze drogi wodne i owładnięcia 
środkami przewozowymi, a Tą- 
jzem z tem wpływami handlo- 
| wyrni. 
| 2. Odnośne sfery republiki niemie 
ckiej poczyniły u naszego rządu 
usilnie starania celem oddania nię- 
mieckiemu przedsiębiorstwu kon- 
cesji na prawo otworzenia żeglu- 


gi 
gI, 


Fakty powyższe nailepiei świad 

czą, że znaczenie Wisły z jei po- 
lączeniami, jako Środka komunika- 
cyjnego nawet przy słabo wyzy- 
skanej sieci dróg komunikacyjnych 
w Polsce, jest wielkie i przeto mo- 
że ona stanąć na usługach przewo- 
zu ładunków w pierwszym rzędzie 
masowych, które przy wysokiej 
taryfie kolejowej nie kalkulują się 
do przewozu drogami żelaznemi 
lub z powodu braku wagonów 
przewóz ich (np. materiałów drze- 
wnych. węgła i t.d.) stale jest ta- 
mowany. 

Towary te w świetle cyfr poda- 
inych przez instytucje rządowe, jak 
również przez T-wo przemysłow- 
ców. Ligę żeglugi polskiej i T-wa 
|rolnicze przedstawiają się nader 
|imnonuiąco. I tak: 

W zakrese produkcji rolnej wy- 
noszą 1,048.000.000 ton. Przemysł 
przerabiajacy produkty Świata ro- 
ślińnego 396.400.000 ton. Węciel w 
ruchu wewnętrznym 1.320.000.000 
ton. — Naftowe produkty ziemne 
232,000.000 ton. Inne kopalniane 
160,000.000 ton. Przemysł metalur- 
giczny 835,000.000 ton. Materiały 


| 
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RODA RODA. 


Wioska. 
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Jeszcze na sinem niebie bfys- 
kaja ostatnie gwiazdy, złotowło- 
sa Zorza manicuruje swe różane 
paluszki, gdy Arabella, dziewka 
folwarczna wyłuskuje się z pie- 
Tzvn, ziewa i trze pięścią oczy, 

Jeszcze chwilka į Arabella ska- 
cze no równe | nieumytę nosi na 
pvszną skóre białego niedźwie- 
| dzia. rozpostartą przed jej wspa- 
niałem mosieżnem łóżkiem. 


Nie poprawia nawet swej bar- 
wnej jewdabnej pvjamv. jednym 
ruchem zwija swe utlenione | on- 
dulowane włosy | nedzi do obo- 
rv by nakarmić bydlo. W ciem- 
nej oborze słychać miarowy sze- 
łest pożywiających się zwierzat ; 
pomruk krów, które czekają 
doju, 4 


KA) 


Ale oto już. nadbiega Arabella, 
przysuwa sobie fotel klubowy i 
cyzelowane mosiężne wiaderko. 
I oto po chwili ciepłe białe strugi 
spływają do kosztownego na- 
czyna, Tymczasem zbudził się i 
gospodarz.  Ziewnął na czem 
świat stoj į plunął w ample, by ią 
zgasić. Potem pociągnął z pasia 
za sznur od dzwonka | w otwar- 
tych drzwiach stanął dyplomo- 
wany inżynier Streseman i po- 
stawił przed łóżkiem gospodarza 


safianowe pantofle. Gospodarz 
klnie i pozwala sobie włożyć 
pantofle. 


Potem człapiac pantoflami idzie 
do kuchni. zjada naprędce ka- 
wał słoniny z resztkami wczo- 
rajszeto majoneza i pędzi na po- 
dwórze. 

Tu już czeka na niego 60 H. P. 
Mercedes a u drzwiczek stoi szo- 
fer dr. fil. h: c. radca tajny. ba- 
ron von Muelbach. 

Do auta przymocowana lest 
beczka z gnojem. ale z tem 
wszystkiem  analazło się i miej- 


sce dla gospodarza. Radca tajny 
zamyka drzwiczki i auto pędzi 
w pole, które otrzyma dziś na- 
leżną mu porcię gnoju. 

Gospodarz bardzo pracowicie 
przypatruje się, jak studenci roz- 
rzucają gnój i pogania leniwych i 
opieszałych prawdziwie ojcow- 
skiemi klatwami. 

W południe wraca do domu. 

Na olbrzymiej misie w striumie- 
niu gorącego masła pływają kne- 
dle. Gospodyni jest w obiadowej 
toalecie — z powodu dnia po- 
wszedniego i braku obcych gości 
toaleta jest skromna — atłasowa 
stiknia oszyła szenrszyłowem fu- 
trem . 

Po kluskach gospodarz nalewa 
szampańskie ij woła o fajkę. 

Dyplomowany inżynier Strese- 
man przynosi ją i zabiera się do 
zapalenia. 

— Zabierz sie do roboty, na DO- 
lu czekaja — mruczy gospodarz i 
odbiera fajkę z rak dyplomowa- 
nego inżyniera. Poczem kraje kil- 
ka orawdziwych hawańskich a% 


gar na drobne kawałki, nabija fat- 
kę i zapala ją przy: pomocy zwi- 
niętej tysiącomarkówki. 


= Przepraszam — mówił nie- 
śmiało radca tajny — do fajki do- 
stał się papier z cygar, 


— Co ty rozumiesz! — mówi 
gospodarz — dalej do roboty! 


Ciszę przerywa przybycie goń- 
ca pocztowego. Przynosi on po- 
syłkę od optvka z pobliskieró 
miasteczka. Dla gospodyni trzy 
złote lornetki, które ona z wielką 
uciechą zaraz zawiesiła na szyi, 
a dla gospodarza tuzin monokli. 
Ale wkłada on tymczasem sześć, 
które nawleczońe na jeden sznu- 
rek brząkają mu na brzuchu. Nie 
należy się otwarcie chwalić swo- 
im majątkiem — to dewiza gospo 
darza. 


Auto znów przygotowuje się do 
wyjazdu, Radca tainy na nowo 
napełnił beczkę. Ornamenty na 
beczce wyrżnięte są przez jedne- 
go z najznakomitszych mistrzów. 
Trochę się już starły, ale gospo- 


udał się da Paryża, na życzenie 
międzynarodowej izby handlowej 
celem zorganizowanła w Paryżu 
komisji francuskiej, złożonej z 
przedstawicieli  Śwłata handlo- 
wego. Komisja ta miałaby rozpa- 
trzeć problem reparacyjny z prak 
tycznego punktu widzenia, 

Podobna komisja istnieje jnż 
w Londynie. Prasa londyńska 
podkreśla, że składa słę ona prze 
ważnie z frankofilów. 


PRZYGOTOWANIA WOJENNE 
JAPONII i 


BERLIN. 27 czerwca. (Rsp). — 
Z Tokio komunikują: Flota wo- 
jenna otrzymała nakaz być w go- 
towości do o ak epera 
cji wojen tery krążowniki 
bojowe 16 DaN DZY- — - 
mały rozkaz udać się w kierunku. 


wybrzeży 
go w celto 
tylli ryback 


WYKRYCIE SPISKU NA 
WEGRZECH. 


BUDAPESZT. 27 czerwca. — 
(A. W.) — Śledztwo w sprawie a- 
resztowanych członków organiza 
cii „Zbudzonych Węgler" wy- 
kazuje. że należał do nief szereg 
członków grupy parlamentarnej 
Gómbósa. U aresztowanych zna- 
leziono wielką ilość ekrazytu. 


PRZEDSTAWICIELSTWO SOWIECKIE 
W JAPONII. 


BERLIN, (Russpress). Podług wlado- 
mości otrzymanych z Tokło, rząd lapoń= 
sk! zakomunikował przedstawicielowł 
sowłetów w Japonii. A. Jofiremu, że na 
zasadzie porozumienia między republiką 
sowiecką i Japonią korzystać może z 
wszelkich przywilejów przyznanych mis 
siom dyplomatycznym. Odtąd, Joffre mą 
prawo między innemi komunikować się 
z Moskwą za pośrednictwem depesz 
iskrowych, na co przedtem nie mógł u< 
zyskać pozwolenia rządu japońskiego. 
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darz nie jest drobiazgowy. Znów 
wyjeżdżają w pole ł znów rozwo 
żą gnój. 

Dopiero gdy dzwonią na Anioł 
Pański i gdy miljardowe, tłuste 
stada wracają do domi, gospo- 
darz daje znak do odwrotu. 
domu spotyka go rodzina. Najstar 
szy syn siedzi na kupie gnoju 1 
wyśpiewuje najmodniejszy shim 
my. Gospodyni siedzi przed stein- 
ayowskim fortepianem i jednym 
palcem wygrywa: Oj-dana! 


Dziewka folwarczna siada ną 
oknie swego apartamentu i czek 
na Romea z sąsiedniej chałupy. £ 
buduaru gospodyni dochodzi głoś 
oramofonu, a przez Jedwabne fi: 
ranki sączy się różowe Światłć 
ampli. 

Gospodarz chrapie na krzeseł; 
ku w kuchni I mruczy przez sen 

— Psiajuchy miejskie, kartofle 
to chcieliby za darmo, te demo- 
kraty! 


